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RELACJA GORKI EUGENII DUTKIEWICZ-NAJDOWSKIEJ O FLORIANIE 
DUTKIEWICZU PSś " WIKTOR”.

1. " Wiktor” - ” Jawor " - Florian Dutkiewicz , ur. 15.3.1900 
na przedmieściu Wrześni / miasto pow. / w woj. poznańskim. 
Syn Jana i Pelagii z Jaworskich - ojciec kowal / kuźnia 
pod Wrześnią /.

2. Po skończeniu szkoły elementarnej oddany do Fabryki Braci 
Jaworskich / bracia matki / na tak zwaną naukę " książko- 
wości " - gdzie spełniał wszelkie prace w kantorze , z pra­
cą gońca włącznie.
'Wcielony młodo do zaborczego wojska bierze udział w Powsta­
niu Wielkopolskim na terenie Poznania - a więc udział w 
I wojnie światowej oraz wymarsz w 1920 na Kijów w 1 Pułku 
Piechoty w Poznaniu / zgodnie z refrenem piosenki " 1 r>ułk 
poznańczyków wypędził ze Lwowa bolszewików /.
Już jako dziecko znałam refren tej piosenki od "Wiktora ", 
poza tym pamiętam, że była w domu książka " Kronika 7 pułku 
strzelców wielkopolskich " i nie jestem pewna czy w tymże 
pułku zastało go zakończenie wojny.
Po wojnie pracował w sztabie 15 Dywizji do roku 1930 
i po silnym zapaleniu stawów / leczenie w szpitalu garni­
zonowym w Toruniu i w Ciechocinku / na stałe przeniesiony 
do P,K‘.U. / 'Pow. Kom. Uz. / przy ul. Leśnej / ówczesna

gen. Bema / na stanowisko Szefa Kancelarii Głównej / ko-i
mendantem był mjr Skaza / gdzie w stopniu st. sierżant^ 
pracował do 1.09.1939 - a 1. 09.1939 wraz z częścią załogi 
P.IC.U. wyruszył do Krasnegostawu.
Już od 20.08. pakowano akta i całą kancelarię i‘ prawdopo­
dobnie do Krasnegostawu nie dojechali.
W roku 1936 zdał maturę eksternistycznie, czekał na sto­
pień chorążego / nie było etatów /.
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Rodzina : żona Józefa, chorowity syn Mieczysław i' córka. 
Eugenia / niżej podpisana / ewakuowani byli na Wołyń do 
miasteczka Radziwiłłów k/ Btodów, gdzie na skutek choroby 
syna nie wrócili w roku 1939 z transportem , lecz zostali 
do jesieni 1940 / dokładnej daty nie pamiętam /. ” WiXtor" 
po krótkiej niewoli jenieckie j,‘wraca do Bydgoszczy, spotyka 
na ulicy pracownika cywilnego P.K.U., pana Rafalskiego, 
i otrzymuje w jego domku małe mieszkanko przy ul. Bielany 6 
/ Sei.Lerę̂ ałrtg G / f podejmuje pracę w warsztacie kolejowym 
/ ZNTK / i czeka na szczęśliwy powrót rodziny. Rodzina 
ucieka z Radziwiłłowa do Lwowa - ze Lwowa do Przemyśla, aby 
uniknąć wywozu na Sybir. Wreszcie przypadkiem zupełnym 
otrzymują 11 wizę " na wyjazd do Bydgoszczy / do Reichu nach 
Bromberg /.

4.Miejsce zamieszkania, to mały 1 - piętrowy domek o 4 - ch 
mieszkaniach, położony nad kanałem u zbiegu ulic Jachowskie- 
go i Bielany - po drugiej stronie kanału po przejściu przez 
mostek - giiach Prezydium Policji Niemieckiej / przed i po 
wojnie Zespół Szkół Przemysłowych /.
Na ko'lei pracuje wielu Polaków / również byłych wojskowych/ 
Zaczynają się zebrania, " wieczorne rodaków rozmowy " po­
czątkowo o charakterze towarzyskim, później o szerszym zasię­
gu / pomoc rodzinom aresztowanym, wyrabianie dokumentów oso­
bom samotnym na wyjazd do G.G. - stopniowo aż do przerzutów 
"ao lasu” /.
W Prez. Policji pracował b. sierżant Wojsk. Biura Projektów 
/ zmarł w roku 1950/52 / pan Florian Gierczak i skontakto-«
wał ” Wiktora " z panem Felicjanem Lemańczykiem. Pan F.L.
" wyrabiał !l te dokumenty / po wojnie pracował w Zarządzie 
Miejskim /.

5.W roku 1942 na wiosnę zjawił się w naszym mieszkaniu niejaki 
pan Karaszewski z Czyżkówka zwany " Czarny " i wówczas za­
uważyłam, że w mieszkaniu coś się dzieje. Ludzie wpadali, 
wychodzili, przychodzili. Wówczas to poznałam p. Tomasza
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Kędzierskiego ps. " Tadeusz " - p. Antoniego Jarockiego 
ps. " Antek " - p. Czesława Kowalkowskiego ps. " Konrad " 
p. Leszka Michalskiego ps. " Toczyski ". " Wiktor " całe 
noce pisał maczkiem " bibułki ”, później pracą tą obarczył 
mnie, jak i kolportażem prasy podziemnej. Meldunki odbierał 
ode mnie " Konrad 11 - " Alojzy " - naboje przynosił 
” Wiktorowi " " Antek " - pracował w prochowni na Os. 
Górze. •
Córka " Wiktora " - Eugenia ps. " Inka ” pracowała w 
firmie " Pardus - Werke " przy ul. Hanki Sawickiej / Zj.
Z-dy Row. nr 2 / tam weszła w kontakt z chłopcami z " Sza­
rych Szeregów " i oni to właśni^dostarczali również naboje, 
ostrzyli siekierki - saperki, kolportowali prasę. Kilku z 
nich / może 3-4-ch / głosiło hasła komunistyczne, ale to 
nie psuło współpracy. Zimą roku 1'942/43 11 Czarny " zos­
tał aresztowany i stracony w Oświęcimiu, pracę trzeba było 
na krótki czas przerwać, zmniejszyć grono " swoich " lub 
wymienić na inne komórki i tak " Wiktor 11 wraz z " Tade­
uszem " zostali kierownikami " Dwór " mieli swoich ludzi 
i swego komendanta p. Bronisława Sonnenfelda ps. " Lech " - 
były słuchacz Szkoły Morskiej, zam. na ul. Kraszewskiego 
/ Czyżkówko /.
" Wiktor " wg mego przypuszczenia podlegał chyba ,ł Tadeu­
szowi " względnie mieli stanowiska równorzędne. W mieszka­
niu " Tadeusza " przy ulicy Nowej na Szwederowie / obecnie
mini Muzeum AK / miał swoją siedzibę komendant Okręgu Porno-

l
rze płk Pałubiński - sądzę więc, że główną sprężyną w naszej 
komórce " Dwór " /był " Tadeusz " / łącznikiem jego był mało­
letni syn Tomysław /.
Na Bielanach 6 odbywały się szkolenia i przysięgi. Słów Roty 
nie pamiętam, przysięgi odbierał " Wiktor " czasem 11 Lech" 
niżej podpisana stała przed dymkiem na straży, gdyż obok 
kanału przechodziła alejka spacerowa ze śródmieścia na 
i przechodziły bojówki NSDAP / " żółci ", " musztarda " /.
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Rok 1944 obfity w wydarzenia / Powstanie w Warszawie, maso­
we aresztowania / szczególnie był rokiem wytężonej pracy dla 
żołnierzy AK - w Borach Tucholskich działała partyzantka, 
trzeba było organizować materiały opatrunkowe i żywność, 
a racje żywnościowe były głodowe. Ludzie wycieńczeni 10 i 12 
godzinną pracą, zmęczeni psychicznie i fizycznie ciężką 
zimą / brak węgla, ziemniaków itd. /. Materiały opatrunkowe 
dostarczały panie z Fabryki fctfH-rtg / wata, bandaże / ni­
żej podpisanej, odbierał łącznik " Tadeusza " / Tomysław- 
syn / kulki odnosiłam na Kraszewskiego, meldunki odbierali:
" Toczyski ” - " Konrad " - " Alojzy - "Jur 
Byliśmy zmę.czeni, jednak weseli i z zapałem - powoli szło 
wyzwolenie, W mieszkaniu ciasno, gwarno, akowcy wchodzili, 
wychodzili, szeptali. Wśród tych " gości 11 pamiętam wiele 
osób - nazwiska na końcu relacji.
I tak nadszedł styczeń 1945.Na rozkaz władz lokalnych niemie­
ckich trzeba było schodzić do schronu. W jakiejś wygodnie 
urządzonej piwnicy przy ul. Siemiradzkiego " Lopek "
/ Leopold Mroczek / znalazł miejsce dla " Wiktora n z rodzi­
ną. Mężczyźni wychodzili, naradzali się, aby uratować Most 
Kolejowy, który Niśmćy uciekając postanowili wysadzić. Na 
rozkaz " Wiktora " jakiś saper / nie pamiętam nazwiska / 
uratował - 24 stycznia przed domkiem na Bielanach stanął 
czołg radziecki. Bydgoszcz była wolna.
Zwykły ruch " wędrówka ludów- " ludzie wracają na swoje 
mieszkania, do miejsc pracy - a więc " Wiktor " i " Tade,- 
usz " angażują się z miejsca do pracy w R.K.U. przy ulicy

»

Dworcowej. Są spokojni, opanowani, pracują po 12 godzin 
wojska idą na Zachód i nagle " wsypa ".Z miejsca pracy 
aresztują " Wiktora 11 i " Adama " , milicja obywatelska 
odprowadza ich / pieszo / do Koronowa - skąd otrzymują 
skierowanie do Obozu dla Akowców w Jastrowie za Piłą / w 
Jastrowie były wyłącznie wyroki dożywocia i śmierci /.
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" Lopek " organizuje odsiecz, nadchodzi niejaki rotmistrz 
Kossowski, w imieniu Kom. Gł. skazuje na śmierć' dwóch kon­
wojentów, jak ichjiazywa 11 pachołków stalinowskich " , któ­
rzy nie chcą za żadną cenę uwolnić " Adama ” , " Wiktora " 
i sierżanta Donerackiego.
" Wiktor n ukrywa się na terenie powiatu wrzesińskiego, 
jednak w październiku 45 wraca do Bydgoszczy i obejmuje po­
sadę kierownika. administracyjno-handlowego w Bydgoskiej Spół­
dzielni Spożywców. Na szkodę państwa ludowego nie działa,

i
pracuje - jednak w kwietniu 1946 r.U.B.P. aresztuje 22
akowców - we wrześniu wyrok. Wyroki śmierci : " Sęp "
rtm. Kossowski - " Adam " - " Wiktor " > reszta po 6 - 8
-12 lat. Wśród skazanych " Lopek " - " Jur' " - Hehne 

. ./ nie znam pseudo / i inne osoby z organizacji W.I.N.
Są też kobiety : Zosia Dulińska, Lusia Owczarzakowa i inne. 
Lusia 0. na procesie / prowadził mjr Staszica / pokazuje 
sińce po całym ciele i wymienia nazwisko " ubowca " / chyba 
Pietraszkiewicz /, który się posługiwał takimi metodami. 
Sierżant Domeracki nie wytrzymuje metod śledztwa i wiesza się 
w więzieniu.
Wyrok został wykonany 27 listopada 1946 r. na dziędzińcu wie­
zienia przy Wałach Jagiellońskich - Cześć ich pamięci ! i
Dopisek :

Domek przy ul. Bielany 6 został przebudowany na piętrową 
kamieniczkę, już nie płynie kanał, jest arteria komunikacyjna 
przed domkiem przystanek autobusowy do 
To wszystko w głównym za.rysie, co pamiętam.

» Tnka »

ł
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INDEKS NAZWISK

" Wiktor " Florian Dutkiewicz - skazany 27.11.46 /wyrok 
śmierci/.

zany 27.11.46 /wyrok śmierci/.
" Toczyski 11 - Leszek Michalski / doc. dr na UMK w Toruniu/.
" Konrad " - Grzesio Kowalkowski - radca prawny PKP./ na 

emeryturze/.
" Tadeusz ,ł - Tomasz Kędzierski, st. sierż. zaw. WP / na

emeryturze /.
11 Lopek " - Leopold Mroczek - prac. "Eltry” - wyrok 8 lat 

/ nie żyje od 1984/85 /.
" Jur 11 - Maks Jakubowski, działacz ZHP / nie żyje od 198^/. 
" Alojzy " - nie znam nazwiska, podobno naukowiec 
" Brązowy " - pracownik Prochowni / niie znam nazwiska /. 
Stanisław Hehne - plut. WP /wyrok 6 lat/ nie znam pseudo.

" Lech ,ł -• Bronisław Sonnenfeld - b. słichacz Szkoły Morskiej 
po wojnie oficer Marynarki - w AK komendant 
Garnizonu.

go, początkowo ZMS - później KW PZPR na Wybrzeżu. 
Niejaki pan Szulc / nie znam danych /.

" Adam " - Ludwik Augustyniak / prac. Oddź. II / - ska-

" Antek " - sierż. Jarfcki - zmarł w latach 60-tych.
" Rudy " -« Konrad Ruth - po wojnie prac. aparatu partyjne-

" Gruby " - Julian Codrow - były dziedzic majątku Tupadły
k./ Kcyni /po wojnie gościł akowców na polowaniach/.
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Trudno mi po 43-ch latach /które nie były dla mnie najlep­
sze/ wszystko pamiętać. Może nieścisłe daty zgonu, może po­
minęłam parę osób, nie wszystkich znałam.
Na Bielanach 6 najwięcej przewijali się’ p. doc. Michalski, 
p. Kowalkowski i "Jur" - czasem "Lecg" wpadał na inspekcję 
i ostatnie święta BN spędził z "Wiktorem" i jego rodziną - 
śpiewaliśmy polskie kolędy, jedliśmy tort z marchwi , ale 
wolność była blisko.
Notatki te uzupełni pan docent - poprawi - skreśli - dopisze. 
Sądzę, że szczegóły dotyczące samej' struktury organizacyjnej 
dokładnie poda "Tadeusz" z ul. Nowej 24 na Szwederowie.
Ja byłam tylko łączniczką /nie na cały okręg/.

" Inka "

- 7 -

Eugenia Dutkiewicz-Najdowska
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RELACJA CÓRKI EUGENII DUTKIEWICZ-NAJD0W5KIEJ O 'FLORIANIE 
DUTKIEWICZU PSś " WIKTOR",

1. " Wiktor" - " Jawor " - Florian Dutkiewicz , ur. 15.3.1900 
na przedmieściu Wrześni / miasto pow. / w woj. poznańskim. 
Syn Jana i Pelagii z Jaworskich - ojciec kowal / kuźnia
pod Wrześnią /.

2, Po skończeniu szkoły elementarnej oddany do Fabryki Braci 
Jaworskich / bracia matki / na tak zwaną naukę " ksiąźko- 
wości " - gdzie spełniał wszelkie praoe w kantorze t z pra­
cą gońca włącznie.
Wcielony młodo do zaborczego wojska bierze udział w Powsta­
niu Wielkopolskim na terenie Poznania - a więo udział w 
I wojnie światowej oraz wymarsz w 1920 na Kijów w 1 Pułku 
Piechoty w Poznaniu / zgodnie z refrenem piosenki M 1 pułk 
poznańczyków wypędził ze Lwowa bolszewików /,
Już jako dziecko znałam refren tej piosenki od " Wiktowi ", 
poza tym pamiętam, że była w domu książka " Kronika 7 pułku 
strzelców wielkopolskich " i nie jestem pewna czy w tymże 
pułku zastało go zakończenie wojny.
Po wojnie pracował w sztabie 15 dywizji do roku 1930 
i po silnym zapaleniu stawów / leczenie w szpitalu garni­
zonowym w Toruniu i w Ciechocinku / na stałe przeniesiony 
do P.K.U. / Pow. Kom. Uz. / przy ul. Leśnej / ówczesna 

gen, Bema / na stanowisko Szefa Kancelarii Głównej / ko­
mendantem był mjr Skaza / gdzie w stopniu st. sierżant* 
pracował do 1.09*1939 - a 1, 09.1939 wraz z częścią załogi 
P.K.U, wyruszył do Krasnegostawu,
Już od 20,08. pakowano akta i całą kancelarię i prawdopo­
dobnie do Krasnegostawu nie dojechali,
W roku 1936 zjfał maturc eksternistycznie, czekał na sto­
pień chorążego / nie było etatów /.
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Rodzina ; żona Józefa, chorowity syn Mieczysław i córka 
Eugenia / niżej podpisana / ewakuowani byli na Wołyń do 
miasteczka Radziwiłłów k/ Brodów, gdzie na skutek choroby 
syna nie wrócili w roku 1939 z transportem , lecz zostali 
do jesieni 1940 / dokładnej daty nie pamiętam /» " Wiktor" 
po krótkiej niewoli jenieckiej wraca do Bydgoszczy, spotyka 
na ulicy pracownika cywilnego P.K.U., pana Rafalskiego, 
i otrzymuje w jego domku małe mieszkaako przy ul* Bielany 6 

6 /, podejmuje pracę w warsztacie kolejowy*
/ ZNTK / i czeka na szczęśliwy powrót rodziny. Rodzina 
ucieka z Radziwiłłowa do Lwowa - ze Lwowa do Przemyśla, aby 
uniknąć wywozu na Sybir. Wreszcie przypadkiem zupełnym 
otrzymują " wizę " na wyjazd do Bydgoszczy / do Reichu nach 
Bromberg /• *

4*Miejsce zamieszkania, to mały 1 - piętrowy domek o 4 - ch 
mieszkaniach, położony nad kanałem u zbiegu ulic Jackowskie­
go i Bielany - po drugiej stronie kanału po przejściu przez

%  . mostek - gmach Prezydium Policji Niemieckiej / przed i po
wojnie Zespół Szkół Przemysłowych /.
Na kolei pracuje wielu Polaków./ również byłych wojskowych/. 
Zaczynają się zebrania, " wieczorne rodaków rozmowy " po­
czątkowo o charakterze towarzyskim, później o szerszym zasię­
gu / pomoc rodzinom aresztowanym, wyrabianie dokumentów oso­
bom samotnym na wyjazd do G.G, - stopniowo aż do przerzutów 
"do lasu” /*
V Prez, Policji pracował b. sierżant Wojsk, Biura Projektów 
/ zmarł w roku 1950/52 / pan Florian Gierczak i skontakto­
wał " Wiktora " z panem Felicjanem Lemańczykiem. Pan F.L. 
n wyrabiał M te dokumenty / po wojnie pracował w Zarządzie 
Miejskim /,

5*W roku 1942 na wiosnę zjawił się w naszym mieszkaniu niejaki 
pan Karaszewski z Czyżkówka zwany " Czarny " i wówczas za­
uważyłam, że w mieszkaniu coś się dzieje. Ludzie wpadali, 
wychodzili, przychodzili. Wówczas to poznałam p* Tomasza
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/'Kędzierskiego ps. " Tadeusz ” - p. Antoniego Jarockiego 
ps. * Antek " - p. Czesława Kowalkowskiego ps. " Konrad " 
p. Leszka Michalskiego ps. " Toczyski ”. n V,riktor " całe 
noce pisał maczkiem " bibułki ", później pracą tą obarczył 
ranie, jak i kolportażem prasy podziemnej. Meldunki odbierał 
ode mnie " Konrad " - " Alojzy " - naboje przynosił 
" Wiktorowi n n Antek " - pracował w prochowni na Os.

\X ^-Gó rze.
Górka M Wiktora ” - Eugenia ps. n Inka " pracowała w 
firmie " Pardus - Werke " przy ul. Hanki Sawickiej / Zj,

V.

Z-dy Row. nr 2 / tam weszła w kontakt z chłopcami z " Sza­
rych Szeregów " i oni to własniejdostarczali również naboje, 
ostrzyli siekierki - saperki, kolportowali prasę. Kilku z 
nich / może 3-4-ch / głosiło hasła komunistyczne, ale to 
nie psuło współpracy. Zimą roku 1942/43 " Czarny " zos­
tał aresztowany i stracony w Oświęcimiu, pracę trzeba było 

tna krótki czas przerwać, zmniejszyć grono " swoich " lub
wymienić na inne komórki i tak " Wiktor M wraz z " Tade-7/uszem rt zostali kierownikami " Dwór " mieli swoich ludzi 
i swego komendanta p, Bronisława Sonnenfelda ps, * Lech * - 
były słuchacz Szkoły %o^klef^‘ zaif.̂  na ul, Kraszewskiego 
/ Czyżkówko /,
" Wiktor 11 wg mego przypuszczenia podlegał chyba " Tadeu­
szowi " względnie mieli stanowiska równorzędne, W mieszka­
niu " Tadeusza " przy ulicy Nowej na Szwederowie / obecnie 
mini Muzeum AK / miał swoją siedzibę komendant Okręgu Porno- 
rze płk Pałubiński - sądzę więc, że główną sprężyną w naszej 
komórce " Dwór " był w Tadeusz ” / łącznikiem j«go był mało­
letni, syn Tomys^aw /,
Na Bielanach 6 odbywały się szkolenia i przysięgi. Słów Roty 
nie pamiętam, przysięgi odbierał ” Wiktor " czasem " Lech” 
niżej podpisana stała przed dymkiem na strasy, gdy'5: obok 
kanału przechodziła alejka spacerowa ze śródmieścia na 
i przechodziły bojówki NSDAP / " żółci ", " musztarda " /,

25



«• Ą. «■»

Rok 1944 obfity w wydarzenia / Powstanie w Warszawie, maso­
we aresztowania / szczególnie był rokiem wytężonej pracy dla 
żołnierzy AK - w Borach Tucholskich działała partyzantka, 
trzeba było organizować materiały opatrunkowe i żywność, 
a racje żywnościowe były głodowe. Ludzie wycieńczeni 10 i 12 
godzinną pracą, zmęczeni psychicznie i fizycznie ciężką 
zimą / brak węgla, ziemniaków itd. /* Materiały opatrunkowe 
dostarczały panie z Fabryki bo*Cng / wata, bandaże / ni­
żej podpisanej, odbierał łącznik " Tadeusza n / Tomysław- 
syn / kulki odnosiłam na Kraszewskiego, meldunki odbierali:
” Toczyski " - " Konrad « - « Alojzy " - "Jur ”.
Byliśmy zmęczeni, jednak weseli i z zapałem - powoli szło 
wyzwolenie. W mieszkaniu ciasno, gwarno, akowcy wchodzili, 
wychodzili, szeptali. Wśród tych ” gości " pamiętam wiele 
osób - nazwiska na końcu relacji.
I tak nadszedł styczeń 1945*Na rozkaz władz lokalnych niemie 
ckich trzeba było schodzić do schronu* W jakiejś wygodnie 
urządzonej piwnicy przy ul* Siemiradzkiego " Lope£ * »^F 

O'/ Leopold Mroczek / znalazł miejsce dla * riktora • z rodzi­
ną* Mężczyźni wychodzili, naradzali się, aby uratować Most 

«

Kolejowy, który Niemcy uciekając postanowili wysadzić* Na 
rozkaz M Wiktora n jakiś saper / nie pamiętam nazwiska / 
uratował - 24 stycznia przed domkiem na Bielanach stanął 
czołg radziecki* Bydgoszcz była wolna. ■
Zwykły ruch ” wędrówka ludów w ludzie wracają na swoje 
mieszkania, do miejsc pracy - a więp " Wiktor " i ” Tade­
usz ” angażują się z miejsca do pracy w R*K*U. przy ulicy 
Dworcowej. Śą spokojni, opanowani, pracują po 12 godzin 
wojska idą na Zachód i nagle " wsypa ",Z miejsca pracy 
aresztują ” Wiktora " i " Adama "■ , milicja obywatelska 
odprowadza ich / pieszo / do Koronowa - skąd otrzymują
skierowanie do Obozu dla Akowców w Jastrowie za Piłą / w 
Jastrowie były wyłącznie wyroki dożywocia i śmierci /.

i
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" Lopek n organizuje odsiecz, nadchodzi niejaki.rotmistrz

^  "
V

Kossowski, w imieniu Kom. Gł. skazuje na śmierć flwóch kon­
wojentów, jak icł̂ nazywa " pachołków stalinowskich ” , któ­
rzy nie chcą za żadną cenę uwolaić n Adama " , ” Wiktora 11 
i Bierżanta Domerackiego. ,
" Wiktor " ukrywa się na terenie powiatu wrzesińskiego, 
jednak w październiku 45 wraca do Bydgoszczy i obejmuje po­
sadę kierownika administracyjno-handlowego w Bydgoskiej Spół­
dzielni Spożywców. Na szkodę państwa ludowego nie działa, 
pracuje - jednak w kwietniu 1946 r.U.B.P, aresztuje 22 
akowców - we wrześniu wyrok. Wyroki śmierci ; ” Sęp ” - 
rtm. Kossowski - " Adam " - M Wiktor w reszta po 6 - 8 
-12 lat. Wśród skazanych n Lopek " - " Jur "
/ nie znam pseudo / i inne osoby z organizacji W.I,N.
Są też kobiety : Zosia Dulińska, Lusia Owczarzakowa i inne. 
Lusia 0. na procesie / prowadził mjr Staszica / pokazuje 
sińce po całym ciele i wymienia nazwisko " ubowca " / chyba 
Pietraszkiewicz /, który się posługiwał takimi metodami. 
Sierżant Domeracki nie wytrzymuje metod śledztwa i wiesza się 
w więzieniu. *
Wyrok został wykonany 27 listopada 1946 r. na dziedzińcu wię­
zienia przy Wałach Jagiellońskich - Cześć ich pamięci !

Dopisek :
Domek przy ul. Bielany 6 został przebudowany na piętrową 
kamieniczkę, już nie płynie kanał, jest arteria komunikacyjna 
przed domkiem przystanek autobusowy do Sm^cEly 
T.o wszystko w głównym zarysie, co pamiętam.

" Inka
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Trudno mi po 43-ch latach /które nie były dla mnie najlep­
sze/ wszystko pamiętać. Może nieścisłe daty zgonu, może po­
minęłam parę osób* nie wszystkich znałam.
Na Bielanach 6 najwięcej przewijali się : p. doc. Michalski, 
p. Kowalkowski i "Jur” - czasem "Lee&" wpadał na inspekcję 
i ostatnie święta BN spędził z "Wiktorem” i jego rodziną - 
śpiewaliśmy polskie kolędy, jedliśmy tort z marchwi , ale 
wolność była blisko.
Notatki te uzupełni pan docent - poprawi - skreśli - dopisze. 
Sądzę, że szczegóły dotyczące samej struktury organizacyjnej 
dokładnie poda "Tadeusz” z ul. Nowej 24 na Szwederowie.
Ja byłam tylko łączniczką /nie na cały okręg/.

" Inka "

Eugenia Dutkiewicz-Najdowska
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Glcoa.de- relacji sorki 1»Pu t & i c w i cz^Ia j d ew.» '.J. a j o Florianie 
Oatk.iev.icsu y >. "likier?

ad p .° i 4 aa i t r .2. Osiek przy u l.B i*laay 6 był już przed woj.*!? 

za u  ’loay przez rodziay eyitilayah praaowaikć-w w© j-okowysh.

W latach 19',5-',7 bywałej* ta j u rodziay Aatoaie^o pcha ły  

cywilatfo prasowuika wojikowero. Czy był to dej ob.^afalskiesro 

©zy ter pod ada ia iita re ją  we jaką w?- jest rzt oz?. c-twartą.

ad p.5 aa it r  .3. Jaataa ikłamay uv;a??ć,że w daaa "Wiktora" bywałem 

dopiero od j»a ja 194^ r . od ahwili zaprzyai?fccaia jako źo ła if-

‘ S° * AOe U\. cr^^SiiAJL^-^ . U^
Przed ^ade.a 4° *ć *ł ć uaz^ropde^i'

wówezafa ■.- cjTzis- aaa&i r^"v  . . r^C ■ j
Górze/, f^naa*’) , Pc jarcu 1944 r. u Wiktora* bywał iżbcv e 

Zbi~a'łw laazewaki pV*Jerzy"który pc Brukwiekia przejął 
fuakeje low.^rupy ł* jzaećń  wewaetrzaej (raraizcuu bydro.-ikie^c 

AK kr ."Dwórw wraz z p je f-.Misci "Alojzy*. le^eadaiitaa garai- 
z cu a byd^c3:dt;;0 AK był *L~'jh* Br ca i sław Se^u ■■ afeld a j^g© 

zast?pcą i k ier.1 wydz.oryaaizaeyjaege ko*eudy garuizouu 

"Wikter".

do iadekau aazwi.-ił J t r .6 . "Toczyiki" - w jłuźb ie  ł*  s^oćei flewa. 
garaizouu bylrc i ’vie-'o,w w 3zaryth >a©r*gaeh od ua ja 194° r . 

"Lopek" w Szary eh "z^r egach - podhare^i.itrz z aoaiuaoji 

"Paoiski” z duia 0 ula ja 1944’ r .

»Jurł» c3 2 listopada 194° r .  kc.ueadsat ehorągwi poaoikiej 

Szarrsh Szeregów kr."L iaa* /de 19.01.45/.- Hepre.iioaowynr.

6 la t n wiszisaia ^e Troakaałi.

"Alojzy" do m i.łZi 1944 r . Tadeusz Br ikwieki-ob.w Fozaaaia*

od uiarsa 1944 r do ityezuia 1945 r . Zbigaiew Ha-ize- 

wski—©b.w Tar izavvie.

Tau Szulc" prawdcpcdobaie Alekoaader Sehulz por. pa ."iiiehał" 

dcv .pcdokrt "u prł.io^ac-zaaiiodaitęa (bydro >io-vceń- 

ik itro  ) kr ."Jar j " "Io«iRdz".-0błW ?oza3u iu .

Toruń, 6 ityazai-a 1939 r .  

Załąezaik 1.
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*A lc jzy* - Tadtasz W MM CU (19??- ) , ?ya-Tiaeuateęc ur.

w Byd*c-3z?zy l i i  a 20.03.22.-Oweze^aie ao2 »i5 I i  e.siat. przyroda. 

w i.Iaperaika w Byd»ejzszy-. Cbeoaie EkoriCuii.ita. Stadia skcaea. 

a?. IJP. lyehe^rask 6 BOH iji.T .Ka£ea 3z k i. T ce^si? wojay robo- 

t i i k .  r riwier 2 ^zSz.od 19°9 - r . w AK od 194° r . Cbeeai aa 

eaer tarze w Pezaaiia.

'‘Jur’* - iakaya iliaa  JAIJBOISEI (lS l^- lŚB l), sya acaaaa ir .-  ” oroac— 

vvia daia 1.’ .0?.1°. Hzejdećlaik. Tv eh cvj a a 7 BDH ija.I.Cłiodkie- 

wieza,1t ;r / iC";y 3 ?DH ia .T Ł .Jag ie łły  w Bydg. Harcmistrz.

! c .: .Pe?o*CTi«* Toje-as^o C 'rcdka Harc.w Bydg./VIII-IX 1939/.

T \ca >pi ■ j i !•*> ,• •'. ;• A ie j od 19°? r . Draf ttmy koaipiracy ja-? j

8 BOH. ©d 2 .X I.1943 r .  ko^eadaat Chor*.^i Poborskiej Izary^h 

1z .• ;Ć7! (Ul "Li „a") . Po wejaie r 1 ; ’-.?//■, ■ 1: 

w wi*zieaia Troaiach /1946-51/ . Za°rl: d*ia 15.10.J1 r .
ma

w Pozaauia. Ptahowaay * Szczeniaku .

- 2bi.>i:v; ?«\32L<73KI (1925- 4 m ) , ;ya Jaaa ar.

T saaaia ia is  5.C4.25. $ z 'ai a-z < ;i^.^:sy;a lay-Gia*. 

iii.jlar-jz.E.Bylza-^ii0'l:e- c - Byd.jc >2«zy. Ob&oaie polcaiata- 

teatro lo*. Stadia pclcu ijtyezat aa 7aiw.P- ^aa. ju iu . TjuLev?-Siick 

4 BDH i i . J . I i l i  .jkie^o w Bydg. T «zasie ^cjay robotnik. Ic la ie ri 

"zar ;’?h Szeregów cd 19°9 r . w Al cd aa ja 194? r . Profesor 

w Iia t .S s ta k l Pal .Akad .Haak w I- n ie . U S ' ^  !

MLeeh* - Breaialaw SCNNENF3LD (1917- ), jra Yioheła ar. w

N©wy a .Ii•: f aie aad.Drwee?. . daia 6.C9 .17. Absol^eat Państw.'Tiaa.

1 ;ty-;za . ■ Byd ■. ■;/ 19?6 r . Cfie°r 3?urby ;taT j.^ar; ' 

SaSaaaal • * T Kaiapaaii i t s ita a t j  1939 r .  w bata liea ie  aora&a
V  V  L U  V

TLctvli Hz*22a ' i  7? Pirfjka. Tale z pod Koakieu: "7 srurde geu. 

Kleeberga. Po aaikaieeia , ! r ”r l i  ^ koaapiraaji AK cd 1941 r .

Cd 194<J r . koaeafaut raraizcaa AK w %dg. Awaaj.cwaay de jtopa. 

kapitaaa . Na eaerytarze w Gdyai.

•Hiahal* - Alekaaader S88ULZ (1 9 i7 - ^0 ) a .Wł»dyaława a r . aBafftwie 

faiaikisi daia 1^.02.17. ffboolw?at Pa-1 'itw.Giaa.Faaiaai•3tTG2a«*.«'0 
77 By dr. l^z itaik p f ... ’ .. : f:! t r • j :3ko kpr .pohor . 

re2 . tv 62 pp. Po aaikaissia aiewali v? koaapirasji AK od 1941 r . 

Cd 1942 r.Ioacadaat garaizcaa byd^03kiero potea kca.iaapektorat 

Od 194° p.o.kaifieadaata podakrera p ć>a o za c-za ah c d u i e r; o AK
»

/bydęejko-fda^-jkicge/. Awsanowaay dc .itopaia por. Urzedaik 

aa ^aerytarze w Pozasaia.
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* T © e z y s k i "  -  S i a t e k * ’ - L e s z e 1*  M IC H A L S K I ( 1920-  ) t  T T ^ o j e i e e h a  
ar .w Bydro-jz^sy 3a.?jC?.2C. Owczejii iez*ti • lieetrs luaaai jtyez 

utpc ' i a. .lar jz  .E .Sair>©.^-"lydza w Bydg.)• Obecaie biclog- prac 

flankowy. Studia przyro i.iisze-aa, TM2. Tyehowaatk 4 BOH ia . J .  

K iliń.jkit^©  w Bydg.- dra£yu©v?y. 7szejtąik - oelictaik laap. 
je-iitams j lS^S r .  1  azasi* ?se jay rebct&ik. Zclaierz Szary eh 

Szeregów od 1S39 r . 2cłiii*rz AK od 1S43 r . Fodhau^i*trz. 

Cbeeaie dcesat w T»at,B ielegii TJjJK w Teraniu.
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Z I E M I A '  P O M O R S K A

z&iwyęla p r z e d f  r o k i e m  tr^ci m*ficjs*Tici

[ord pray nllcy Śniadeckich
dok©s»astY s©sta& przez ssa kę wfWfoiowYcls wykolejeńców

W jednym z kwietniowych numerów nasze­

go pisma donosiliśmy o odkryciu na terenie 

Bydgoszczy potwornej zbrodni, dokonanej w 
lutym ub. roku na trzech milicjantach.

Obecnie, możemy podać szczegóły morderst­

wa wraz z nazwiskami aresztowanych.

Jako pierwszych aresztowano: Floriana 

Dudkiewicza i Ludwika Augustyniaka zam. 
przy ul. Orlej 60. Są to bezpośredni sprawcy 

zbrodni. Dudkiewicz był przed aresztowaniem 
zatrudniony jako referent finansowy w Byd­

goskiej Spółdzielni Spożywców.
Następnym z aresztowanych jest Wojciech

Kosowski b. kpt. WP zam. w Bydgoszczy przy 

uL Witebskiej 27. W czasie okupacji był on 
członkiem -AK w woj. lubelskim, a po wyzwo­

leniu przybył do Bydgoszczy, by tu organizo­
wać komórki .AK w komisariatach MO. Ko­
sowski aresztowany został w jednej z leśni­

czówek pod Bydgoszczą, wraz z sztabem WIN i 
AK. Aresztowanie nastąpiło w chwili opra­

cowywania instrukcji dla bojówek W IN . Ko­

sowski był tym, który wydał rozkaz zamordo­
wania milicjantów.

ŁĄCZNIK W IN

Dalszymi wspólnikami morderców są rów.^ 

nież członkowie nielegalnych organizacji. Są-1 

to: funkcjonariusz SOK Antoni Jarocki zam-. 
w Bydgoszczy przy ul. Niecałej 18, Stanisław 
Herne zam. przy Placu Piastowskim 7, Water- 
nowski (aresztowany już przed kilku miesią­
cami w Koszalinie za działalność antyrządo­

wą), Domaradzki, ujęty na podstawie listów 

gończych w Katowicach i obecnie sprowadzony 

do Bydgoszczy oraz Leopold _ Mroczek zam. 

przy ul. Łokietka 18. Mroczek, pobierając 6000 
zł miesięcznie „wynagrodzenia" był do chwili 
aresztowania łącznikiem nielegalnej organiza­
cji WIN. Przyznał on się także do działalno­

ści szpiegowskiej. W lutym 1945 roku był ko­

mendantem komisariatu MO przy uL Dwor- 
oowej. W czasie śledztwa wydał swoich wspól­
ników.

Trzej milicjanci eskortowali. transport are- 
Rztantów o czym dowiedział się Kosowski, któ­

ry postanowił odbić więźniów. Tylko jeden z 

eskorty milicyjnej posiadał karabin pozostali 

zaś dwaj byii bez broni

PODSTĘP ZBRODNIARZY---— ,

Gdy kolumna więźniów przybyła z Korono­

wa do Bydgoszczy było już ciemno. Na ul. 
Śniadeckich podszedł do milicjantów Kosowski, J 

ubrany w mundur kapitana WP w towarzy­

stwie Mroczka, noszącego mundur wojskowy

z przepaską Milicji. Kosowski zakomunikował 

konwojentom, że został delegowany do odbioru 

więźniów. Milicjanci mając zastrzeżenia wobec 

nieznanego im Kosowskiego, uwierzyli jednak 
Mroczkowi, znanemu im jako komendant komi­
sariatu milicji w Bydgoszczy. Usłuchali więc 

Kosowskiego, który polecił im ulokować więź­

niów w mieszkaniu Dudkiewicza przy ul. Śnia­

deckich 41, gdzie czekali już pozostali człon­

kowie bandy.

Kiedy milicjanci zrozumieli, że padli w pu­

łapkę, na ucieczkę było już za późno, drzwi 

pilnowali uzbrojeni w automaty wywrotowcy. 
Skrępowanych powrozami milicjantów' kazał 

Kosowski „zlikwidować** Dudkiewiczowi i Au­
gustyniakowi. Dudkiewicz, jako gospodarz 

wskazał, miejsce w piwnicy, gdzie można było 
zbrodni dokonać i ukryć zwłoki. Skrępowanych 
sprowadzono do małej, ciemnej piwniczki, 

gdzie wykopano niegłęboki dół. Dudkiewicz i 
Augustyniak kolejno strzelali do milicjantów. 
Celowali w kark u podstawy czaszki, świeże 

zwłoki wrzucono do dołu i założono napowrót 
ceglaną posadzkę, chcąc w ten sposób zakryć 

i ślady.

Wszyscy zbrodniarze przyznali się do winy. 

Dudkiewicz wskazał miejsce w piwnicy, gdzie 

zwłoki ukryto. Na życzenie mordercy pozwolo­

no mu sie widzieć z żoną, która nic nic wie­
działa o zbrodni popełnionej przez męża. Pod­

czas widzenia Dudkiewicz zwrócił się do żony 

ze słowami: „jestem mordercą i muszę za to 
ponieść karę — żałuję teraz tego, co uczyni­

łem, przebacz mi".

DRAMATYCZNA SCENA

Po tych słowach rozegrała się dramatyczno 
scena między małżeństwem.

Nikt ?.<i zbrodniarzy nie wypiera się winy. 

Obecnie okazują spóźniony żal i skruchę. 
Szczególnie b. kapitan Kosowski, stale powta­

rza, że dopiero teraz widzi ohydę swego czy­

nu i bagno w które się stoczył. Jest to człowiek 
inteligentny, będący wł sile wieku. Chciał swe­

go czasu — jak mówi — ujawnić się i przy­

stąpić do rzetelnej pracy, gdyż przekonał sic, 

że konspiracja działa na szkodę Polski. Nie 

mógł tego jednak zrobić, gdyż jego zwierzch­
nicy nie pozwalali mu na to. Rówmież inni o- 

skarżeni są przygnębieni swoim czynem. 

Wkrótce staną przed sądem.
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Z a  d o l a r y  i t y s i ą c e  -- p r a c a  prz!ec>w p a ń s t w u

na Pomorzu
W  przededniu sensacyjnego procesu politycznego w Bydgoszczy

/~N

Prz<*u kilku miesiącami Wojewódzki Urząd 

Bezpieczeństwa Publicznego w Bydgoszczy, po 

uzyskaniu wiadomości, że na terenie naszego 
województwa znajduje się Okręg Pomorski 

nielegalnej organizacji faszystowskiej „Wol­
ność i Niepodległość" („W IN ") wszczął ener­

giczną akcję celem jej zlikwidowania. Akcja ta 

została uwieńczona pełnym powodzeniem. Ujęto 

najaktywniejszych członków WIN-u wraz z 

całym sztabem Okręgu Pomorskiego. Areszto­
wani zostali: Marian Obniski („Hubert"), 
inspektor administracyjny Państwowych Za­
kładów Hodowli Roślin, z majątku Jurcewo, 

Alfons Jarocki vcl Gdyński Jan (pseudonim 

„Terenowicz', „Roman1, „Stefan' i „Henryk') 
— bez stałego miejsca zamieszkania; Alojzy 
Porzyński, ksiądz 7. Gdyni; Jan Klaman 
(„Ludwik*') z Nierzywcu pow. Chojnice, K a ­
rol świętonocki — administrator ' kluczowy 
Zakładów Hodowli Roślin z maj. Jarcewo; 

W italis Kabat —  dyrektor drukami z 'Byd­

goszczy, Maksymilian Jakubowski („Jur") z
Bydgoszczy; J^Q|łold__M roczek-- C^Lop'') z
Bydgoszczy, L'* oja Owczarzak („Lusia") kupco­
wa, Jerzy Szczepanka, kupiec, b. właściciel 
sklepu fotograficznego z Więcborka, Aleksan­
der Roemo.r, dentysta z W'ięcborka, Robert 

Kajzer z Chojnic, Edmund Ryn^welski, prac. 
umysł, z Chojnic, AJojzy Paluszyńśki — prac. 

kolejowy z pow. starogardzkiego, Stefan Ba­

rański, b. milicjant z Tucholi, Franciszek 
Burdz’ąga („Orkan") drukarz z Bydgoszczy, 

Jerzy Zatorski, drukarz z Bydgoszczy, Jan 

Masow z Bydgoszczy, Helena Janicka z Byd­

goszczy, Elżbieta Trzyjemska z Bydgoszczy, 

Bronisław Guczalski, prac. „Społem" z Byd­

goszczy, Władysław Walla, kupiec z Byd­
goszczy, Bogusław Lepionka z Gdyni, Halina 
Czerwińska z Bydgoszczy, Bronisław Dome- 

radzki („Jan-Duch") —  praktykant Sądu 
Grodzkiego z Chojnic, Bolesław Zieliński z 
Bydgoszczy, Bolesław Kachelski („Boi") z 

Bydgoszczy, Henryk Kubiatowslci („Lu") z 
Bydgoszczy, Zofia Dulińska („Trzpiot") z 

Człuchowa, Aleksy Błochowiak („K in") tech­
nik maszynowy PKP z Bydgoszczy, Zygmunt 

Stablewski, kupiec z Bydgoszczy, Irena Wol- 
niaszczyk, („Wanda") prac. Woj. Wydz. Apr.

__ _i .Handlu.. z .Bydgoszczy, Marta JDyilijyska z
Bydgoszczy, Aleksander Waligórski („A l") 

urzędnik starostwa bydgoskiego, Stefan Czar­

niecki („Stef") pracown. Starostwa w Choj­
nicach, Karol Schutzman —  technik kolejowy 

z Bydgoszczy, Zygmunt Domeradzki, uczeń 
gimnazjalny z Chojnic, Bronisław Maćkowski, 

mistrz szeweki z Koronowa, Adam Szymański 

ze Szczebrzeszyna, Wojciech Kosowski 

Ij ( ..Sen") , Florian Dutkiewicz, pracownik spółdz.
ii z Bydgoszczy, Ludwik JCuguslyniak z Byd- 

ti goszczy i Stanisław Henne z Bydgoszczy.

P IEN IĄDZE OD KAPITAŁU  ZAGRA­

NICZNEGO

W  wyniku przeprowadzonego śledztwa usta 
lo.no, iż „Wolność i Niepodległość" była organi- 
7jicj»i ffiMzy«ł.owKko-8unac.yjnf|, dijżąrą do oba- 
lrmia deomkTnt.yeznego ustroju państwa i uto­
rowania władzy w Polsce klice sanacyjnej, 

która rządziła do roku 1939.

Okręg Pomorski „W IN " zasilany był fun 

duszami zza granicy, o czym świadczy poważ­
niejsza suma zagranicznych środków płatni 
czych (przeważnie dolarów), znaleziona pod­
czas rewizji u poszczególnych członków. 
Potwierdzają to również zeznania niektórych 

aresztowanych.

Pomocy udzielał obcy kapitał, zainteresowa­
ny w dojściu do władzy żywiołów reakcyjnych

w Polsce; udsnelały jej również obce wywia­
dy. Władze bezpieczeństwa paśiadają na to 

dowody.

STRUKTURA I  DZIAŁALNOŚĆ

O OM ORSKIE GO WIN-u

Okręg Pomorski W IN  posiadał 3 referaty: 

organizacyjny, którego kierownikiem był 
oskarżony Alfons Jarecki, propagandowy (kie­

rował nim inż. Kulwioc z Bydgoszczy — 
zmarły przćd aresztowaniem) i referat pod 
nazwą „Bezpieczeństwo", którego szefem był 
oskarżony jakubowski („.Tur"), a jego zastęp­

cą Mroczek.
Ostatni referat miał szczególnie ważne zna­

czenie. Do jego zadań należało m. in.: likwi­

dacja działaczy demokratycznych na specjalny- 
rozkaz kierowników Rady (góry W IN ), ochro­
na przerzutów ludzi i sprz.ętu, przygotowanie 
i organizacja rabunków dla zdobycia pienię­
dzy i wykonywanie aktów terroru w okresie 

wyborczym. Do zadań „Bezpieczeństwa" na­
leżała również akcja szpiegowska w wojsku 
i w organizacjach politycznych i społecznych.

W celu opanowania życia gospodarczego i 
politycznego w kraju W IN  wydała rozkaz 
swoim członkom, aby obejmowali stanowiska 

w aparacie państwowym, gospodarczym i 

administracyjnym. Polecono również, aby 

wstępowali do legalnych organizacji politycz­

nych i prowadzili tam robotę rozkładową.

G ŁÓW N I OSKARŻEN I

Organizacja pomorska W IN  powstała w^po- 
czątkach października ub. roku. Założycielami 

je j byli: Marian Obniński i Jarocki. Oskarżo­
ny Obniński( przedwojenny administrator 
wielkich majątków) w okresie okupacji należał 
do AK  na terenie lubelszczyzny. Po wygnaniu 
Niemców Obniski nie ujawnił się jako akowiec, 
nie ujawnił się również w późniejszym czasie.

W lutym 1945 r. Obniski przyjechał na Po­
morze i objął posadę inspektora majątków 

państwowych przy Powiatowym Urzędzie 
Ziemskim w świeciu. W lipcu 1945 r. nawiązał 
powtórnie kontakt z AK, otrzymując funkcję 

komendanta rejonu świecie.

Kiedy ujawnione resztki AK  przeobraziły się 
w W IN , Obniski automatycznie został prezesem 
WIN-u na rejon świecie (3 powiaty).

W listopadzie ub. r. Obniski wciągnął do 

W IN  Karola świętos-zyckicgo, którego miano­
wał prezesem powiatowym w Chojnicach.

W  końcu grudnia 1945 r. w Bydgoszczy, w 

narożnej kawiarni przy ul. Dworcowej i Sien­

kiewicza, Obniski zwołał pierwsze zebranie or­
ganizacyjne WIN-u, na które wezwał najbar­
dziej zaufanych członków. W początkach luto 
go br. w tej samej kawiarni odbyło się dru­

gie zebranie, na którym oskarżany Jarocki za­

komunikował Obniskiemu, iż nawiązał kontakt 
z ks. Perzyńskim z Gdyni. Jarocki polecił 
Obniskiemu, aby się koniecznie z księdzem 
skomunikował w sprawie możliwości przerzutu 
za granicę. Jako znak rozpoznawczy dla skon­
taktowania się z Perzyńskim służyć miała ży­
letka w przedartym opakowaniu.

W dniu 18 lutego br. odbyło się kolejne ze­
branie w maj. Morsk, pow. świecic, na którym 
Obniski oficjalnie wybrany został prezesem 

Okręgu Pom. WIN-u. Oskarżony Obniski wy­
bór przyjął i funkcje prezesa pełnił aż do dnia 
aresztowania (20 kwietnia br).

W początkach marca br. odbyło się zebranie w 
Bydgoszczy w mieszkaniu oskarżonego W łady­
sława Walii, zam. przy PI. Wolności 3/6.

Oskarżony Jarocki był po Obniskim najważ­

niejszą personą w organizacji pomorskiej 

W IN  u. Jemu organizacyjnie podlegały powia­

ty: chojnicki, człuchowski, złotowski, sępoliń- 

ski, wyrzyski, świecki, tucholski i grudziądzki. 

(Miasto Bydgoszcz wraz z sąsiednimi powiata­

mi obsługiwał szef „Bezpieczeństwa" Jaku­

bowski).
W październiku 1945 r. Jarocki udał się w 

sprawach organizacyjnych do Klamasa we wsi 
Nierywiec w chojnickim, któremu o.ś-wiadczył, 

że .kierunek polityczny organizacji W IN , po 

krywa się w dużej mierze z kierunkiem poli­
tycznym i ideologią Polskiego Stronnictwa Lu­
dowego i że stronnictwo to należy „jaknajwy- 

datniej wesprzeć".
W tym samym miesiącu Jarocki udał się 

dla nawiązania łączności do ks. Perzyńskiego 

w mieszkaniu Roemera w Więcborku. Tam 

Perzyńskiego i innych zaprzysiągł, polecając 
mu wciągnięcie do organizacji innego księdza.

GDZIE DRUKOW AN O ULOTKI 
ANTYPAŃSTW OW E?

Jarocki zwerbował do WIN-u w Bydgoszczy 
drukarza Burdziąga, a następnie Masowa i 

Zatorskiego, zatrudnionych w drukam i Nr 3 
< W. 1 Maja). Łącznie z nimi Jarocki zorgani­
zował drukarnię, w której odbito sześć kate­
gorii nielegalnych ulotek w cztoreb nakładach 

po 200 sztuk każdy. Wszystkie nakłady zo­

stały rozkolportowane przez Jarockiego przy 

pomocy łączników. Drukarze za „ideową" fa­

tygę otrzymali kilkadziesiąt tysięcy złotych.

KS. ALOJZY  PARZYŃSK I

Oskarżony ks. Perzyński był jednym z n a j­

aktywniejszych członków WIN-u. Zwerbował 

on do organizacji oskarżonego Szczepanka i 

Roemera, od których odebrał przysięgę na 
wierność WIN-owi.

Perzyński do winy się nie przyznał, została 
mu ona jednak udowodniona. Przysłużył się 
do tego fortel, użyty przez Woj. Urz. Bezp. 

Pub 1 kun ego w Bydgoszczy. Mianowicie do 
Gdyni (już ęo aresztowań i ach w Bydgoszczy) 

udał się jeden z funkcjonariuszów U. B. z ży 
letką w przedartym opakowaniu, który to 
przedmiot, jak wspomniano powyżej, był zna­

kiem rozpoznawczym w kontaktowaniu się z 

księdzem.
Perzyński niczego "n ie  podejrzewając," t o z t - 

mawiał z funkcj. UB. jak z członkiem WIN-u. 
Po skończeniu rozmowy urzędnik UB okazał 

legitymację i księdza aresztował.
Oki'ęg pomorski WIN-u otrzymywał poważne 

kwoty, wydając je na antypaństwowe agitacje
i na pensje dla funkcyjnych członków..W jed 

nym wypadku tylko Jarocki otrzymał 500 do­
larów i 40 tys. złotych na wynagrodzenia.

Jarocki otrzymywał 10.000 zł pensji mi es., 
Jakubowski (szef ref. „Bezpieczeństwo") — 

8 tys., Mroczek —  -6 tys., a kilkunastu innych 

członków -*,po 3 tys. złotych.

MORDERCY M IL ICJANTÓW

Wśród oskarżonych znajdują się znani już 
czytelnikom mordercy milicjantów: Wojciech 
Kossowrki, Florian Dutkirrwicz, Ludwik Augu- 
styniak i Stanisław Hennć. W lutym ub. roku 
dokonali oni w domu przy ul. Śniadeckich be­
stialskiego mordu na osobach trzech milicjan­
tów, wykonywujących swój obowiązek służbo 

wy. O tej sprawie pisaliśmy obszernie przed 
kilku tygodniami.

Banda zamierzała rozwinąć szeroką działal­
ność dywersyjno-sabotażową. W najbliższym 

ju ż czasie miała być zorganizowaną bandą 
leśną, któraby dokonywała rabunków i wy­

konywała akty terroru. Dzięki czujności Wo­
jewódzkiego Urzędu Bezpieczeństwa, W IN  na 

naszym terenie nie zdążył się rozwinąć.
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F p i l o g  d w ó c h  p r o c e s ó w  n i e l e g a ln e j  o r g a n i z a c j i  W I N
Prze 1 ejonowym Sądom W ojskow ym  w 

Bydgus-. /.v rozegrał się wczoraj epilog 

sensacyjnych procesów karnych przeciwko 

członkom nielegalnej organizacji podziem 

nej W IN  na Pomorzu. W  pierwszym pro 

cesle zakończonym w ostatnich dniach 

września sądzeni byli członkowie sztabu 

W IN . Skazano wówczas 20 członków 

W IN  u na łączną karę 90 la t w ięzienia.

W czoraj ogłoszony został wyrok przeciw­
ko drugie j grupie członków tajnej, niele 

galnej organizacji W IN  (W olność i Nie 

podległość), dz ia ła jące j na terenie miasta. 

Bydgoszczy i woj. pomorskiego. W  proce­

sie tym sądzeni byli ■ m. in. bezpośredni 

sprawcy potwornego m ordu, dokonanego w 

p iwnicach domu przy .ul.  Śniadeckich na 

trzech bydgoskich m ilic jan tach  śp. Fran­

ciszku K w iatkow skim , Józefie M ichalsk im  

i Ju lian ie  S ikorskim .

G łówny oskarżony b. kap itan  W ojsk Pol 

skich W ojciech Kossowski („Sęp"), z zawo 

du inżynier agronom skazany został na ka­

rę śm ierci. Na śm ierć skazani zostali 

ak ie  byli sierżanci W P  F lorian  Dutk iew icz- 

ostatnio pracownik Bydgoskiej Spółdzielni

Spożywców, oraz L udw ik  A ugustyn iak , 

wszyscy zam ieszkali w Bydgoszczy.

Kossowski, Dutk iew icz i A ugustyn iak  

skazan i zostali ponadto na utratę praw  o- 

bywatelskicli oraz publicznych praw  hono­

rowych na zawsze.

Pozostali oskarżeni w liczbie 18 tu od­

pow iadali, oprócz należenia do nielegalnej 

rganizacji W iN , również za rozpowszech­

n ian ie  ulotek o treści antypaństwowej. Sku 
zani zostali: szef referatu bezpieczeństwa 

Okr. Pom . W IN  M aksym ilian  Jakubowski 

(,,Jur“) z Bydgoszczy rta 10 la t w ięzienia 

i 5 la t u traty  praw , jego zastępca Leopold 

Mroczek (,,Lop“) z Bydgoszczy na 10 lat 

w ięzienia i 5 la t u traty  praw , Bronisław  

Domeradzki („Jan Duch") p rak tykan t Są­

du Grodzkiego w Bydgoszczy na 7 lat wię 

zieriia i 3 la ta  utraty  praw , były m ilic jan t 

kom isaria tu  MO w Bydgoszczy Bolesław 

Z ie lińsk i na 6 lat w ięzienia i 3 la ta  utraty 

praw, Bolesław Kachelski („P. D.“) z Byd­

goszczy na 6 la t w ięzienia i 3 la ta  utraty 

praw , Henryk Kubiatow ski (,,Lu“) z Byd 

goszczy na 5 la t w ięzienia  i 3 lata utraty 

praw , Zofia D u liń sk a  („Trzpiot") z C z łucho ­

wa na 5 la t w ięzienia  i 3 la ta  u traty  praw. 

A leksander B łochow iak (,K in“) technik m a­

szynowy PK P  z Bydgoszczy na 5 la t więzie 

n ia  i 3 la ta  u traty  praw , kupiec Zygm unt 

S tablew ski z Bydgoszczy na 5 la t więzieni'.t 

i 3 la ta  u traty  praw , Irena W oln iaszczyk 

(,,W anda“) pracow niczka W oj. CJrzędu Apro

w izacji 1 H and lu  w Bydgoszczy na rok wię 

zienia i rok u traty  praw, M arta D u lińska , 

rnaszynistwa komendy m ias ta  MO w Byd­
goszczy na rok w ięzienia, A leksander W ali 

górski, referent d la  spraw społeczno poli 

tycznych Starostwa w Bydgoszczy na 2 la­

ta w ięzienia i rok u traty  praw , Stefan 
Czarniecki (,,Stef“), pracow nik  Starostwa w 

Chojnicach na 5 lat w ięzienia i 3 lata utVa 
ty praw , Karol Schtttzm ann, technik kole 

jowy z Bydgoszczy, na 3 la ta  w ięzienia i 2 

la la  u traty  praw , Zygm unt Domeradzki, 

iftzeń g im naz ja lny  z Cho jn ic  na rok wię 

zien ia i rok utraty praw , B ronisław  Mać-: 

kowski, m istrz szewski z Koronowa na £  

lat w ięzienia i 3 lata u traty  praw , wreszę. 

b. k ie row n ik  kom órk i śledczej I Komis*-, 
riatu  MO kpt. S tan is ław  Henne z B; . 

goszczy na 10 lat w ięzienia  i 3 lata u t i^ ‘ 

praw  obywatelskich. Na skutek ustf 

am nestyjne j zmniejszono kpt. H ennf 

karę w ięzienia o połowę. Oskarżony A,’f J 

Szym ańsk i z Szczebrzeżyna został u n i^  

niony. :%c *
W yrok  w yw arł na oskarżonych ora^ j 

nie zebranej publiczności duże w r^r ,,r 

W szystk im  skazanym  przysługuje 

w niesienia skargi rew izyjnej do Najwyższe 

go Sądu  W ojskowego w Warszaw-e. Na; 
wypadek odrzucenia skargi rew izyjnej ska i 

zanym  na karę śm ierci pozostaje jeszcze i 

zwrócenie się o prawo łask i do Prezydenta[ 

KRN.

80 lat więzienia dla 20 oskarżonych
w procesie członków pom. sztabu WIN

BYDGOSZCZ (re). W dniu wczo­
rajszym Rejonowy Sąd Wojskowy 
ogłosił wyrok w sprawie oskarżonych 
członków nielegalnej organizacji 
WIN.

Obniski Marian skazany został łącz 
nie na 10 lat wiązienia i utratę praw 
obyw. i hon. na przeciąg lut /»; Jaro­
cki Alfons łącznio na X lat więzienia 
7. pozbawianiem praw na lat f»; Ow­
czarzak Lucjo sąd uznał winną wej­
ścia w kontakt i porozumienie z człon 
kami WIN j skazał ją  na rok więzie­
nia i na takiż okres pozbawienia 
praw. Z reszty zarzutów sąd oskar­
żoną uniewinnił. Ks. Porzyński zo­
stał skazany na 10 lat więzienia i u- 
tratę praw na lat 5 za to, że usiło­
wał przemocą obalić ustrój demokra­
tyczny RP i werbował swoich para­
fian do organizacji W IN . Od zarzutu 
przechowywania broni ks. Porzyń- 
skiego uniewinniono. Szczepanek Je­
rzy został skazany na 5 lat więzienia 
i utratę praw na lat dwa; Roemer 
Aleksy na 5 lat wiezienia i dwa lata 
utraty praw; .Kłamann Jan łącznie na 
6 lat więzienia i dwa lata pozbawie­
nia praw; Kajzer Robert na 2 lata 
więzienia z zawieszeniem na 2 lata 
i utratę praw przez jeden rok. Od za­
rzutu otrzymywania od specjalnej łą­
czniczki WIN ulotek. ICa^zera unie­
winniono'. świętorzecki Karol skaza­
ny został na 10 lat więzienia i 5 lat 
pozbawienia praw; Ryngwelski Ed­
mund na 3 lata więzienia z pozbawie­
niem praw na rok; Paluszyński Aloj- 
*y na rok więzienia i-^fcakiż-oknaspo.

zbawienia praw; Barański Stefan, b. 
funkcjonariusz Pow. Kom. MO w 
Tucholi został, uniewinniony. Burdziąg 
Franciszek został uznany winnym 
zorganizowania po porozumieniu się 
z Jarockim drukarni, celem odbicia 
ulotek o treści antypaństwowej i ska­
zany na 7 lat więzienia. Zatorski Je­
rzy za drukowanie tychże ulotek i 
przekazywanie jch .Janickiej skazany 
został na 4 lata więzienia i utratę 
praw na okres trzech lat. Masow Jan, 
zccer, za wykonanie zestawu do dru­
ku ulotek na trzy lata wiezienia i dwa 
lata pozbawienia praw; Janicka He­
lena za wejście w kontakt z członka­
mi WIN-u i kolportaż ulotek na rok 
więzienia i utratę praw-na taki sam 
okres; Kabat W italis ,za udzielenie 
pomocy przez sprzedaż beli papieru
i wyrażenie milczącej £gody na. druk 
ulotek na rok więzieniami rok utraty 
praw. Przyjemska^Hełęna skazana

została na dwa lata więzienia i rok u- 
traty praw za wejście w kontakt i 
trzykrotne przewiezienie ulotek; Bu- 
czalski Bronisław za-wejście w koi>- 
takt i obecność na zebraniach WIN-u 
na 5 lat więzienia i utratę praw nu 
dwa lata. Walla Władysław został 
skazany na 7 lat więzienia i utratę 
praw przez ?! lala za wej/icii- w U»• u- 
lakl z członkami WIN-u i udzielanie 
im mieszkania dla odbycia zebrań; 
Lepjonko Bogusław za przynależność 
do W IN . w' której nie przejawiał ża­

dnej działalności, skazany został na 

rok więzienia i utratę praw przez 

rok; Czerwińska Helena za udzielanie 

informacji o osobach znajdujących się 

w więzieniu, została skazana na 5 

lat więzienia, lec* kara ta na mocy 

amnestii została jej całkowicie daro­
wana. Oskarżonym został zaliczony 
areszt tymczasowy! '
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Florian Jutkieyicz
/ 1 9 0 0 - 1 9 4 5 /

ps.1' iktor , "Jawor’
st. sierżant, /ppor.cz.woj./, kierownik I Oddz .Organiz.Komendy 
Garnizonu AK w Bydgoszczy kr. "Dwór’’, >-035,.

Florian DUTKIE ICZ uroi...ił si^ dnia 15 .nai-ca 1900 r. 
we *rześni w rodzinie rzemieślnicze] - korala Jana OTTTKIS^ICZA 
i Pelagii z Ja’/orskich. Po ukończeniu szkół podstawowych we 
■rzeźni był zatrudniony w biurze fabr/ki Braci T A O^S ICH.

cielony lo zaborczego wojska pruskiego wzsł ul- iał 
w I Vo.jnie Światowej a w roku 1919 w Powstaniu ielko olskira ną 
terenie miasta Poznania. » wojnie polsko-boln- ewickioj uczestni­
czył w wypranie kijowskiej w -zeregach 1 Pułku 3 tri cle ów lkp.

</ okresie międzywojennym praco*;;: ł w kancelariach sztabu 
15 Dyw.Piecho ty P w Byd -oszczy a nastę? ie lo .1 u 1.09.1959 r. 
w stopniu sfer. sierżanta w Po i a bo n ej Komendzie nsupełnied w Bydgo­
szczy. V roku 19 :5 6 uzupełnił wykształcenie ziając eksternisty­
cznie egzamin na uralny. Podczas mobilizacji 1959 r. został 
raz z kancelarią PSU ewakuowany do Krasn:postawu.

Po krótkim pobycie w niewoli ni mieckiej powrócił lo 
Bydgoszczy i po 1 jął pracę w kolejowych warsztatach naprawczych.

bym czasie w miejscu pracy nawiązując kontakty konspiracyjne 
z b.kadrą podoficerską WP, został zaprzysiężony w Z Z—AK pra­
wdopodobnie pr: ez ów/czesnego kom ndanta Gami-onu b y ! 7 ) skie ̂X) AK 
kpt.Leona I-OFFMAIIHA ps.'Franciszek* ? .Ta pr:. eło.aie roku 1942/43 
mianowany kierownikiem I Oddz.or^aniiac jn.ego omendy garnizonu 
byd ^s ie:t> AK a w I I  poło -ie roku 19 + ł- objął funkcję zastępcy 
komendanta Garnizonu — Bronisława nCTTF dJT’ L")A ps, Lech", - /stę­
pował poi pseuio-.i .ii ■’" iktorvł, 'Jawor”, .ia owany ppor.c: .woj. 
był też odznaczony Srebrnym Krzyżem Zasługi z Kleczami. Pomimo 
za- ieszenia akcji "Burza' dla Obszaru. Zachodnie o ył z olenni :i::m 
radykalnego lziałaaia zaczepne o wobec cof- jąc./ch si* okupantów*

Po wyjściu Noemćów z Bydgoszczy wrócił do pracy w 1 KU. 
w aulut,ym 1945 r. został aresztowany przez SB w bowarzyst ie 
sierż.Ludwika AITGU T/./TI .A ps. 'Adam’ - prac*11 Oddz.Kom.Gc.rrii on. • 
i sierż.Antonie $0 JAKOCKOGO ps. ’Antek" - z samo zielnej placów*
AK w obozie amunic./juym Luftwafie na Gzowej Górze, a następnie 
pod ko awo j em skierowany z wi*. ie ia w \o ronowi-e lo obozu inber 
no ania żołnierzy AK w Jastrowie. T  zorganizowanej przez kpt. 
/rfem.?/ Wojciecha KOŚ^O^SKI^GO pa.’Sęp" udanej akcji odbicia 
konwojowanych Tinie 3 f unkc on ar iusz y H O .  "  ” iktor* -  ^TT Vi'T
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jesb znuszony czasowo si? ukrywać. Po powrocie lo ByiTos: czy zosbaj' 
w m.kniebniu 19'4S r. ponownie aresztowany i z 22 członkami >rr>* ni- 
zacji i f § ?^ ° ^ 4 n i u  27 września 19^6 r. zosb'5ł z kpb. Wojciechem 
KOSSOWSKIM -“Sępem", r^ .L u in i :iem AF̂ TTSToTIAKIEM -"A łamem" za- 
r . Lżonym na karę śmierci . 'yrok zo.i c o l wykona y w Iniu 27 lisbop-'— 
da 19+6 r. w Bydgoszczy.

ró iła : relacja ro ]: iny, Arch.Po. lorskie AK w “'oruniu b.nr.M-2ll.

opracował LM.-”Toczy: kif’.

\
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Dutkiewicz Florian ps. “W iktor”, “Jawor” (1900- 

1946), kierownik Wydz. I Org. Kdy Garnizonu AK 

Bydgoszcz.

Ur. 15 III 1900 r. we Wrześni, syn rzemieślnika - 

kowala, Jana i Pelagii z d. Jaworskiej. Po ukończeniu 

szkoły powszechnej był zatrudniony w biurze fabryki 

braci Jaworskich we Wrześni. Wcielony do wojska 

pruskiego bral udział w l wojnie światowej, a w 1919 r. 

w Powstaniu Wlkp. na terenie Poznania. W  okresie 

międzywojennym pracował w Bydgoszczy w kance­

lariach 15 DP, a następnie do września 1939 r. w stopniu 

st. sierż. w Pow. Komendzie Uzupełnień.

Podczas mobilizacji został ewakuowany do Krasne- 

gostawu, gdzie dostał się do niewoli. Po krótkim pobycie 

w niewoli powrócił do Bydgoszczy i podjął pracę w 

Zakładach Naprawczych Taboru Kolejowego. W 

miejscu pracy nawiązał kontakty konspiracyjne z b. kadrą podoficerską WP. Do ZWZ-AK 

został zaprzysiężony prawdopodobnie przez Leona Hoffmana ps. “Henryk”, ówczesnego 

kmdta Garn. AK Bydgoszcz. Na przełomie lat 1942/1943 Dutkiewicz mianowany został 

kierownikiem I Wydz. Kdy Gam. AK Bydgoszcz, a w połowie 1944 r. objął funkcję zcy kmdta 

Garnizonu - Bronisława Sonnenfelda ps. “Lech”.

Po zakończeniu działań wojennych Dutkiewicz wrócił do pracy w RKU. W  lutym 1945 

r. został aresztowany przez UB razem z sierż. Ludwikiem Augustyniakiem ps. “Adam”, 

pracownikiem II Wydz. Kdy Gam. i sierż. -^Antonim Jarockim ps. “Antek”, żołnierzem 

Plac. AK Osowa Góra. Osadzony początkowo w więzieniu w Koronowie, skierowany został 

następnie do obozu internowanych żołnierzy AK w Jastrowiu pow. Walcz. Nie dotarł tam, 

gdyż został uwolniony podczas udanej akcji odbicia żołnierzy AK konwojowanych do obozu, 

zorganizowanej przez kpt Wojciecha Kossowskiego ps. “Sęp”. Dutkiewicz zmuszony był 

ukrywać się. W kwietniu 1946 r. został ponownie aresztowany wraz z 22 członkami WiN. 27 

I X 1946 r. wraz z W. Kossowskim i L. Augustyniakiem został skazany na karę śmierci. Wyrok 

wykonano 27 X I 1946 r. w Bydgoszczy.

AP AK,T.: D u t k i e w i c z  F . ,K ow a lkow sk i  Cz„ Suszek A., S c h u l z  A.; dok. Insp. 

Bydgoszcz. ,
Leszek Michalski
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Ą ' l i  tDUTKTSWICZ k
V Dutkiewicz Florian 

"Wiktor"
J a n , _____________________

w czasie okup.Bydgoszcz, 
ul.Śniadeckich 6._____

•V\|A ^ p

Źródło:

AM

BYDGOSZCZ , AK \
Dutkiewicz
19•09•1900.Gozdawa 
pow.Września

30.09.1946.skaz.na 
karę śmierci,utratę 
praw publ.., obyw. i ho­
norowych na za.vsze.
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AK

Bydgoszcz 4f)
Dutkiewicz i?'lorian

-pod koniec okupacji szef północnej części 
bydgoskiego garnizonu AK.
Po wkroczeniu wojsk radz. podjął pracę w 
wojskowej Komendzie uzupełnień. Aresztowany 
przez JNiKWD został odbity przez grupę kolegów 
z AK* przy tym zginęli konwojenci. Prawdopo­
dobnie na skutek denuncjacji został aresztowany
i skazany na śmierć# w dniu 3-X.194-6r.

H a t *  s  

itr.K.*ojt./94r.
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